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Wkżoraj odbyło się Nabożeństwo żałobne 
y  Kościele XX. Kapucynów Warsz: za duszę 
* 'P- Teressy Prdie.rewskiej córki I W .  Franci: 
‘ larcellego Kossowskiego  b. Podkomorzego i 
Kawalera różnych orderów, a Małżonki J W .  
■>cka Paderew skiego  Kawalera orderu  S. Sta- 

O'sl a w a Dziedzica dóbr Radzieńcina i Kossowa, 
*inrirłej w Warszawie d. 20 Grudnia r. z.; prze- 
'• v wszy ona lat 59 w cnocie i bogobojności; po
zostawiła w nieutulonym żalu męża i dzieci, 

lórzy -z powodu żc wiele osób znakomitych tę 
odzinę składających, w znacznym' oddaleniu się 

*0ajduią, upraszaia krewnych, przyiacioł i zna
jomych o westchnienie za icj duszę .—  Od J.

• S. na Jn s ty tu t  moral: zanie: dzieci, złożono 
- - r a j  w Redakcji Kurjera zł. 6 gr.  20. —  

aptistoy Poniedziałek odznaczył się równie 
'̂v'c tnyni wieczorem iakie w ciągu niniejszego 
oraawału w tutejszej stolicy jaśniały w znako- 

1111 lycli domach. W czoraj u Państwa M i oko- 
Siewiczów  w ich p ięknym  domu przy  ulicy Se- 

orskiej, znajdował się JO. Xżę W a rsza w ski, 
płci obiej Osoby znakomite. Urządzenie gu- 
->wne całego mieszkania, obfitość w często- 

(j a,lui o°sci, ich dobor, i uprzejmość Gospo- 
uprzy iem niły  ten wieczór i pom nożyły  

zabawę. JO. Xżę Namiestnik rozpo- 
polonezem z Gospodynią, a następnie roz- 

j j !lc Jańce trw ały  do wieczerzy, i później. 
| U' Dam nader gustowne, najwięcej w ko- 

i iasno i blado-różowyin, b łęk itnym , czar
uj! "iii szamoa, wybornie odbiia ły odlsknących
 ? ' ‘"iiością ścian ślicznego bawialnego salonu.
sio U* z ' cnn ‘e vv rożnych Kościołach ódbywaia 
r 0]  ̂ “ m a łżeńsk ie  z powodu krótkich tego
i.voł" ZaP"st’ uważano źe tym  razem bardzo 
w ' , 5 leiit ,lic,7'ba. wdowców i wdów powtórnie
ma U" ,na ł*e »*ki wstępujących.— Chociaż nie 

sail"y ,  lecz droga kołowa dobra, a wialro-

mierz wskazuie pogodę w wysokim stopniu, co 
pomoże do odbycia iutro przeiazdki do W ila 
now a, gdzie, według od wielu lat trwającego 
zwyczaiu, będzie od południa Hal dla p rzy 
by łych  Warszawian, i ponowiony w Czwartek.
—  Chociaż podług  ostrzeżenia w K urje rze  N r  29 
i 31, przez mego Brata zm arłego ś. p. Józefa 
P iekutow skiego ' Sola wexel podpisany z porę
czeniem moiem dotąd zwrócony ini nie został- 
k iedy iednak D awid, A r o n  B u ch w e ip , na k tó 
rego b y ł  wystawiany, przeięly będąc szlache
tnym  sposobem myślenia i nieinteresownościa, z 
całkowitej summy w zupełności iuż pokwitował, 
zatem oryg ina ł  iako nic nieznaczący umarzam, 
i aby wspomniane zawiadomienia w uczciwein 
postępowaniu D aw idow i -tra n o w i R u ch w u tz , 
nie s ta ły  na iakiej przeszkodzie, czyn iego go
dny naśladowania publicznie Ogłaszam. P raga 
d. 6 Lutego 183 7. S ta n is ła w  Piekutow ski.. —  
W  K ró lika rn i iutro, to iest w wstępną środę, na 
zakończenie karnawału bawić będzie obecnych 
gości muzyka z kompanji Sztu rm a , złożona z o- 
sob /miu.  Wszelkich pokarmów i trunków do
stać będzie można iak zw ykle ,  p rzytem  świe
że pączki. S ie rp iń sk i . —  Wczoraj w T ea trze  
Rozmaitości, tak po N iezg o d a ch  dom ow ych  iak 
po S tarsze j siostrze, przywołani wszyscy Artyści.
—  (Ar. na.)  Odwiedzaiąc familją w Sandomie
rzu, by łe m  świadkiem ile szanowny tameczny 
Urzędnik starannie uświetnił to miasto teatrem  
Amatorskim daiącym widowiska na korzyść cicr- 
piącej ludzkości; w czasie moiej bytności b y ła  
dana Drama H a ry  d y n  B arhurosa . Rolę Bar- 
barosy przedstawił szanowny P. M., rolę G u
bernatora miasta P. N., Ramira P. H Córki 
Gubernatora Pani K., a Stefaniego P. B.; wszy
stk ie  te osoby okazały nadzwyczajna zdolność 
dobrej wymowy i deklamacji, nadto"co do ko
micznych ról sprawia zadowolenie P .P .  Ubiory



i dekoracje są gustowne i dobrze u rządzone,  
oraz do każdej sztuki zastosowane. Krzesła i 
pa r t e r  urządzone w guście ma łego teatru W a r 
szawskiego. Ten porządek przypisać jedynie 
należy gorliwości i znajomości scenicznej Pana 
y.i'broiv*kiego Aktora teatru Krakowskiego, 
k tó ry teraz na scenę nic występnie.  Córki  t e 
goż pięknie tańczą na tymże teatrze a szcze
gólniej Szal i Krakowiaka.  Po ki lka set z ró 
żnych okolic zjeżdża się osób na lakowe wido
wiska przynoszące zabawę majętnie j szym, a 
wsparcie ubogim. G. K.

Z  Pete isbu ign  18 /30 S lycz: .—  Za wysługi  
lat,  zostaią podniesieni,  w liczbie innych,  do sto
pni : Radzcy Kolleg ialncgo, Radzcy Dworu : 
Zarządzający Radzi wił łowską komorą celną 

. Gooorccki ,  Jn spek to r (grodzień:  guber: Gimna
zjum Ostrowski ,  Dozorca Kowien: powi; szko
ł y  dla szlachty D obrow olski , Naczelnik od
działu kancel:  Ministerstwa Skarbu S ze m io tk , 
i 1). Lekarz  przy lazarecie Tclechańskim Do- 
klóy med: -i chi r i  lirze-itnhi;  Assesora Kollc- 
gjalnego,  Radzcy honorowi: Nauczycie! powia: 
p rzy  Białostoc: Gimnazjum szkoły Chrzczono-  
wic:,  Spraw,ulący obow: Dozorcy w Drohiczyu- 
skiej powia: dla szlachty szkole Jakubow icz ,  
Nauczyciel Gimnazjum Białostoc: Korowski, i 
zostaiący według Ustaw w 9 ki. Nauczyciel P iń 
skiej szlach: szkoły Ma gis er  filoz: P  kszharc-  
Tn'icz.—  Fligel-Adjutantowi J. G. M. Pu łkowni
kowi Alcxemu T w o try polecone zostaie sp ra
wowanie obowiązków Dyrek to ra  chóru nadwor
nych śpiewaków, z zachow: stopnia Fligel-Adju- 
tanta i innych obowiązków. (T.  P.)

U iszp a n ja . —  Słoty ustały,  śnieg stopniał ,  
trwa pogoda, co-wróży bliskie wznowienie dzia
łali  .woiennycb, do których wszelkicmi s i łami 
sposobią się lak Karłiści iak Jzabeliści,  n ie
mniej  Anglicy będący w Hiszpan ji. Espar1e.ro 
ma liczniejszą załogą osadzić' St. S e b a s f j a n , a 
P U  ba o iest wzmacniane.  Również Jnfant  D on  
S cbastjan .  dowodzący Karlistami,  w lejfy.c. oko
licy ma zamiar  działać nawet  zaczepnie; za

k i lka dni spodziewać się można ważniejszych 
w tej mierze wiadomości,  od których dalsze po
wodzenie tego skołatanego wojną domową k ra 
nu, zależeć będzie.  — Pu łk Królowej wyszedł  
z Madrytu,  a straż pałacu Królowej objęła 
gward ja narodowa.

F ra n c ja . —  Od czasu rozpoczęcia rządów 
teraźniejszego Króla,  na żaden z adresów do 
niego, w izbie deputowanych nic by ło  ty l e ,g ło 
sów przeciwnych,  ile na teraz podany,  co u- 
ważaią za przepowiednią zmian wielu Ce l 
nicy znacznie maią być pomnożeni na g rani
cy hiszpańskiej.

X ium cy—  W e  wszystkich prowincjach pań
stwa Pruskiego  odbywaią się narady stanów 
tychże prowincji .

In g ! ja . —  Zbliża się -otwarcie obrad par la
mentu,  jedni mówią że będą bardzo ważne roz
prawy,  drudzy przewidują iż nic nadzwyczajne
go nie nastąpi;  to jednak pewna że Ministro
wie bardziej niż zwykle zachowują taiemnice o 
swych p l a na c h , ' i  wcale nie można się dowie
dzieć jakie z st rony rządu bgda podane proiekly.  
—  Niektóre listy z Lisbony doniosły Londy
nowi, że Królowa Donna Marga  podobno iest 
przy nadziei. —  Rozmaite kluby w Anglii  o- 
debra ły uwiadomienie z Ameryki  północnej,  
że tamże Rząd ina zamiar zamknąć wszelkie 
tajne towarzystwa.  — Tunel czyli droga podzie
mna pod rzeką 'Tamiza iuż iest d ługą  660 
s t óp .—  Dla ułagodzenia ciągle niespokojnych 
K ttfrów  czyli mieszkańców odległego przyląd- 

.kn dobrej nadziei będącego pod panowaniem 
Angij i ,  rząd postanowił ,  że zabicie lub ranie
nie Kafrn,  będzie tak karanem iak morderstwo 
popełnione na Angl iku .—  Hiszpanka jedna,  
nazwiskiem Józefina A w i l lo  d i  . i /bon  oz, nie
dawno z K a d y x n d o  Londynu p rzyby ła ,  w dniu 
23 Grud: podała Ministerstwu spraw wewnętrz
nych^ szczególną skargę,  którą pewne dzienni
ki poczytują za czysty wymysł ;  mianowicie,  ze 
po przybyciu do lej stolicy !5go I. ul., w to
warzystwie swojej- pokojówki Franciszki  di A"
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kosta, odwiedzić chciała ieduę p rzy iació łkę  w 
ulicy Broad Street,  lecz ze sługa iakiś, zamiast 

żądanego , wskazał i ej inny, gdzie, na 
"Schodach, porwaną, została przez ludzi zama
skowanych, którzy , zawiązawszy iej oczy i prze
prowadzi wszy przez dwoić wschodów z dołu  w 
gorg ; ■/ góry na dół idących, zdjęli iej dopiero 
zasłong wiednej sali, urządzonej na wzór da- 
"nycli t rybunałów  inkwizycji, Za d ług im  sto- 
i em siedziało 12 znkapturzonyeh osób, w czar
a c h  płaszczach, i, pow iciu  obrzędach, Prezes 
s^du, który  równie iak i iego towarzysze, wy
rażał sic w złym  hiszpańskim iązyku , rozka- 
Zflł  iej ażeby uroczyście przysięgła, iż zaprze
danie  wszelkich machinacji przeciw pożyczce 
uiaiącej sie zaciągnąć na rzecz Króla, i żc w ra
d e  przeciw nym czeka i i. śmierć nieochybną. 
Obw iniona oświadczyła, iż o żadnych tego ro- 
dzaiu in trygach nic wie, i gdy pomimo najstra- 
Szniejszych gróźb, w twierdzeniu tein wytrwa
my została nakoniec uwolnioną i znowu z ocza- 
1111 zawiązanemi wyprowadzoną na ulicę. Skut
y m  tej skargi przedsięwzięte zostały we wspo- 
uinioucj ulicy śledzenia, k tóre  wszakże dotąd 

niczego nic doprowadziły . Hiszpanka z ra- 
tw ierdziła iż niechybnie dom pozna i dla te

ll0 wożono ią po B road  S tre e t }• ale, wewska- 
*9uyiu przez n ią  domu, równie iak i w sąsiednich, 
nic dało się odkryć nic 'podejrzanego. Szcze- 
§°hia, iż ;ej  polcoiowa, .która zeznała przed 

1 9 Iż ieden Hiszpan, co widział się z nią przed 
"oiria dniami, obiecał iej dać w tej mierze 
upełne objaśnienia, natychmiast potem znikła, 

j ^ " 'Zmoi./Ości.—  Skąpego nagabnęła raz ślepo- 
9 i dopiero po d ług ich  lekach wzrok mu za- 
dj wracac. „ C o  to ie*t?‘.£ zapyta ł go D októr  

4 czas wizyty trzymaiąc mu swoią rokę przed 
ozym a: „Pańska  ręka ,  odpowiedział ślepy ską- 

j“ c, ale rzecz szczególna żc od czasu choro- 
*n. '"u  n,0g.g >cszczc moiej własnej ręk i  roze- 
hoś°P ” ^ ‘c dziwnego, odpowiedział Doktór, 
cc* - 111 pt'zy z wy czai ony na cudze rę-

P‘‘lr*yć.“ — Dama z ujmuiącą twarzą a n ie

zgrabnemu rękami kazała malować s.wój por.lhot 
znakomitemu artyście.. Malarz przynosi obraz 
a nasza piękność postrzegłszy od razu, że ręce 
sa wyrażone w sposób nader  pochlebny, zwra
ca na to uwagę artysty. „Bardzom słusznie po
s tąp ił ,  by ło  odpowiedzią malarza, alb wiem 
nie twarz lecz ręce mi z a p ła cą .41—  Gdy b ie g łe 
mu Anatomiście P e tit  powiedziano, że będąc 
tak wielkim w swoiej sztuce m óg łby  wszakże 
wszystkim zapobiedz chorobom, od rzek ł  dow
cipnie: „Anatomiści są tylko iak dorożkarze, 
znaią oni wszystkie domy, a nie wiedzą, co się 
wewnątrz ich mieści.“  —  Zeszłego karnawału  
w Paryżu na maskaradzie okazała się m łoda 
Dama w kostiumie P eucifi, z opery A m in a  s 
P o rlic y ;  ieden z obecnych gości zapytał iej co- 
by przedstawiała? „Proszę się domyślić, odpo
wiedziała Panienka. Nastąpiła chwila milczenia, 
poczem zapylana do d a ła :  „Jak to ,  nie doihysli 
sie Pan, a to zgroza, iestem Niemą z Portie i .“  —  
Pewien Oberżysta w llo laud ji  najuprzejmiej za
p rasza ł  gości do swego hotelu, a będąc ifader 
wymownym, rozmaitemi. sposobami polecał po
trawy i napoie w swej restauracji; i iak, ieden 
iegomość przyszedłszy na kolacją  do niego za
pyta ł,  coby i ość dostać można?, kolacja może 
być wyśmienitą, rzecze gospodarz, są bowiem 
najuni/.ei\sze forcie, najprzychylniejsze kap łony  
z truflami, nąjposłuszniejszc auszpiki, najniższe 
pasztety, najżyczliwsze marcepany etc. —  W pe- 
wnem mieście v. czasie karnawału przylepiono 
na rogach ulic afisze zapfaszaiące na bal przyia- 
e ie lsk i ,  przy końcu których by ło  drukowane: 
Zawiadamia sie szanowną Publiczność, iż . n ik t  
boso wpuszczonym nie będzie.

P R Z Y J E C H A L I  d o  W A R S Z  W v  V.
Y l i l h i e wi e z  N a e z e l :  P o c z t y  z Z a l c i b  ‘ >zcz,i j -

n a  E ł i z a w e :  W d o w a  p o  k o l i e :  A z P . u  v a,  D o 
b r z y ń s k i  k a j e :  B z i e :  z  K r z y ż a n o w i e ,  b a c z  v ń. -ki  i 
D z i e :  z  W a l e n i e ^  G r e j b c r  U r z y d :  y k i a s :  z K y y . i . o w i c .

D O N I E Ś )  E N T A.
Arsenał / /  arszansiB  . Z odwoła ni-.u sic da opło- 

łzeuia swego w Kur jerze Sr 32, r. b. o Licytacji na
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dostawę do tegoż  i Nowogieorgiewskiego Arsenału  
193 pudów Switsc i *2.8 p ó ł  kubicznych sążni D rze
wa sosnowego, zamieszczonego, zawiadamia niniej-  
szcin osoby iutoressovvane, że zpow odu  niezgljoszc- 
nin -ie K onkuren tów  w dniu dzis iejszym do L icy ta
cji wyznaczonym, p ierwsza Licytacja  dnia 28 Ś ty-  
cznia/9  Liutego a ostatnia dnia I f f 3 Lutego r. b.
0 godzinie 1 0  z rana  w Kancellarji  A rsena łu  W a r 
szawskiego odbędzie się. Warszawie d. 25 S tyczn ia  
6 Lutego 1837 r .— Zarządzaiący Arsenałem k a p i 
tan Artyllerji  D uchonin . T łum acz  Arsena łu  P a n -  
n tin a m i

Na zadanie Sukcessorów pełnole tn ich  po Antonim
1 Zofji z i y s z k o w  Płoc ińsk ieh  M ałżonkach  pozosta
łych, Nieruchomość Miejska w W arszawie p rz y  u- 
licy Zakroczymskiej pod Nr I860 Lit:  A. i B. na 
gruncie  dziedzicznym stoiącn, przez  publiczną L i
cytacją w dn iu  5/47 Marca r. b. o godzinie 4 po po 
łu d n ia  w Kancellarji hypotecjznej w P a łacu  K rasiń 
skich prżed podpisany mi Reientcm odbyć się mianą 
sprzedana bodzie. W a ru n k i  do t e j  Licytacji w k a n 
cellarji Rcient.i dyryguiącego sprzedażą z łożone  żą
dającym do odczytania w każdym  czasie udzielane 
będą. J a n  Felix: IV ils k i  Keient W . M.

P rz y  ulicy Podwale pod Nr 520, ie-t  
do sprzedania k ro w a  dobrej rassy, doj
na; wiadomość* na dole u Krawca J a 
b łońsk iego .

W iadom o czynię, wszystkim w ogólności iż w 
W arszawie przy  ulicy T ręback ie j  pod Nr 630, k a 
napa, Krzesła ,  S to l ik i ,  Szafy, k o m o d y ,  O brazy  w 
z łoconych ramach, i t. p. Ruchomości w dniu 2 /1 4  
Lutego  r.  b. o godzinie  9 rano p rzez  publiczną Li
cytacją sprzedaneini zostaną. E d w . M a ije w sk i  K .

DoirOsi się Szanownej Publiczności ze u Abrama 
Krnntza Szm uklerza  na ulicy Franc iszkańsk ie j  i ro 
gu Nowiniar-kiej  pod  Nr .1802 zam ieszkałego, m o
żna dostać GALONU na klassę 3, 4 i 5tą dla Urzę 
dników przepisanego, oraz  i innych .Szm ukle rsk ich  
wyrobów w dobrych ga tunkach,  za pomierną cenę.

Praw nie  zaięte Zboże w snopie iako to: Żyta kop 
100, Jęczmienia kop 100, kartofli  korcy 100, p rzy -  
tem l iryka ,  Konie, we W si  Służewie Gminie W i 
lanowskiej,  Pcie W arszawskim  po łożonej ,  na g run
cie zabudowali Dworskich w dniu 27 Stycznią/'Sgo 
Lutego  r. b. ©godzinie 11 z rana  przez  publiczną 
Licytacją  sprzedane będzie. G rzegorz Z a w a d z k i

Doniesienie Lo tery jne . W Kantorze  K. T ycz  p rz y  
wlicy E lektoralnej na przeciw Solnej pod Nr 780, 
LO SO W  całych i częściowych do Iszej klassy 49 
Loterj i  Klassycznej, k tó re j  ciągnienie we W to re k  
dzisiejszy dnia 7go Lutego rozpocznie  się, dostać

można każdego czasu. Osoby na Prowincji  zamie
szk a łe  raczą .4we zlecenia f rauko  nadsyłać.

Człow iek  bazżenny, trzeźwy, wierny i zda tny  na 
S l  ROZA do S zk o ły  Obwodowej,  może sic w tvin 
czasie zgłos ić  do Jn sp ek to ra  S zk o ły  pod Nr 1290, 
w pałacu Lewińskich na Nowym Swiecie. P rokopow icz.

W  zeszłą Niedzielę miedzy godziną 1 
i 2gą w po łudnie ,  p rz y  ulicy Rymar- 
skiej, Przeiazd lub Długiej,  zgubioną 
została KSIĄŻKA do Nabożeństwa, pi- 

s a na, w zielonej oprawie i tak iinże futerałem, z cy- 
f  i ą I . D . ;  upi as za się o zwro t  do D r u k : Kur: za nagrodą* 

Prawnie  zaięte Ruchomości m ianowicie :  kanapy ,  
K rzes ła ,  S toły,  Lanszafty ,  Szafy, Se rw antk i  iesio- 
nowe, Lustra ,  *fcóżka mahoniowe, i £*p. p rzy  ulicy 
Dzikiej Nr 2324, p rzez  publiczną Licytacją  w dniu 
27 S tyezn ia /8  Lutego r. b. o godzinie 10 rano  przez 
publiczną Licytacją  sprzedaneini zostaną. 
______________E d w a rd  M a rjcw sk i  k .  T .  C. W. M.

!jim*o Wszelkich Prywa
tnych Poruczeń

N a  K ra ko w sk ic jn  P rze d m ie śc iu  N r  410. *
P od  bardzo dogodneini warunkami żądaną iest po

życzka 4,000 z ip .  Obok  tego Biuro ma honor  u- 
praszać W W. kapita lis tów , iż gdy często tego ro- 
dzaiu, ink powyższe,  zachodzą żądania, aby adres>y 
swoie udzielić  raczyli .

Dziś d a n y  będzie BAL OB YW ATEL- 
S h l  przy ulicy k ra k o w sk ie  Przdmio- 
ścle pod  Nr 454, w domu W . Nowackie- | 
go, na k tóry  ma honor  Gospodyni za- I 

praszać Szanowną Publiczność i spodziewa" się że 
Goście iak zawsze licznie ią odwiedzali , zechcą i te
raz nie odmówić swej łaski.  W szelk ie  t ru n k i  i na- . 
poie będą za pom ie rną  cenę przy  dobranej m u z y c e

i  suto oświeconej sali.
*** Dzis obok Poczty na rogu  ulicy Trębackiej  

w domu P. Baroka grac i śpiewać będą P anny  //•■$- 
sen i k r y s to f  Hessen.

*** Dziś w nowo założonej Kawiarni w Gmachu 
Tea tra lnym  pod filarami, grać i śpiewać bodą P an 
ny Hesen Luiza i Pau lina  i Etnilja M a i er. Żaezn ie 
się o godzinie 6 w wieczór.

Dziś rano zimna stopni 8. W czoraj w po łudnie  6* 
1E A  IR  R O Z M A ITO ŚC I.  Ju t ro  N'&"

zn a io m i K ochankow ie. (NB. dziś wczasie Maska" 
rady prócz  w W ie lk im  T ea trze  o w p ó ł  do 12 Kr©' 
tochwil i  P o p ija n e m u ,  danym bedzie W Rozmaito**1 
Balet F letrow ers za cza ro w a n y .)


